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M ódl się i  pracuy, a będziesz szczęśliwym.

ŁcSSBBftO* —  W  N iedzielę  Z ielonych św ią tek , dnia 19. Maia 1839.

R e l i g i a .

N a u k a
o Sakramencie bierzmowania.

Bierzm owanie, iest Sakram ent, który 
nam daie Ducha św iętego  i czyni nas 
doskonałymi Chrześcianami. T en Sakra­
ment, od Chrystusa Pana postanowiony, 
daiąc nam Duciia św iętego, daie nam tę 
samą łaskę, którą A p osto łow ie odebrali 
w  dzień Żieloriych św iątek; ho Duch  
nayśw iętszy tak m ieszka w Chrześciani- 
nie bierzmowanym, iak m ieszkał w Ś w ię ­
tych A postołach , i daie m u. odwagę i 
m ęztw o do w yznaw ania w iary I e z u s a  
O li r y s  t u  s  a , tak iak dawał tęż odwagę 
i męztwo Św iętym  Apostołom . —  D la  
lepszego  rozumienia wyjaśniam to w przy­
kładzie: G dyby Chrześcianin bierzmo­
w any zuaydow ał się  wpośród niew ier­
nych , którzyby mu śmiercią odgrażali, 
iezeliby s ię  nie chciał w yrzec wiary, ten 
Sakrament dałby mu odwagę i męztwo, 
izby s ię  nie obawiał tych pogróżek i w y­
trwał w wierze św iętey. Sam tylko B i­
skup ma moc bierzmowania. Udzielając 
zaś ten Sakram ent, w yciąga nayprzód 
ręce na tych, którzy maią być bierzmo­
wani, w zyw aiąc Ducha św iętego, aby na 
nich zstąpił z  swemi darami. P odczas  
t iy  m odlitw y, powinni c i ,  którzy maią

być bierzm owani, otwierać serce sw oie  
Duchow i świętem u przez akty wiary i 
pragnienie przyiąć Go. D o bierzm owa­
nia używa s ię  św ięte chryzm a, to ,ie s t:  
oliwa z balsamem zm ięszana, które B i­
skup pośw ięcił w wielki czwartek. Oliwa , 
znaczy obfitość łask i Ducha św iętego, 
która s ię  rozchodzi i rozlewa po duszy  
człow ieka, a iako balsam goi rany i od 
zgn ilizny  strzeże, tak łaska bierzmowa­
nia strzeże człow ieka od zarazy w ystęp ­
ków i wiarę iego  doskonałą czyni, przy­
ozdabiając ią wonnością dobrych uczyn­
ków. T em  więc świętem  chryzmern na­
m aszczając Biskup przystępujących do 
bierzmowania na czo le , czyniąc znak krzy­
ża św ięteg o , daie im przez to poznać, iż 
powinni czynić otwarte w yznanie w iary  
św iętey przed niew iernym i; nie w stydzić  
się  krzyża Iezusa Chrystusa, ani s ię  oba­
w iać w yznaw ać imienia leg o . D la  tego  
zaś Biskup daie policzek bierzmowanemu, 
aby pamiętał, że  trzeba być gątow ym  
na znoszenie w szelk ich  zniew ag i mąk 
dla wiary św iętey.

Lubo zaś ten Sakrament nie iest tak 
potrzebnydo zbawienia, iak chrzest św ięty, 
każdy iednak Chrześcianin powinien sig  
o to starać, aby b y ł bierzmowanym; cze­
m u? bo przez chrzest, niby dzieci ro­
dzim y s ię  na życie duchowne; przez 
bierzmowanie zaś, śtaiemy sig w  tem ź y -
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ciu dojrzałym i i doskonałym i ludźmi. 
N ie  tylko w iec  w  czasie prześladowania 
K o śc io ła , gd zie  każdy obowiązany iest 
przyiąć ten Sakrament pod grzechem  
śmiertelnym; ale nawet w  czasie pokoiu 
powinniśmy się  starać o iego przyjęcie, 
gd yż praw dziw i Chrześcianie za w sze  
maią do ponoszenia pewny rodzay prze­
śladowania: wszakże czart ich kusi, ciało 
radzi uciechy, a świat, ile może, naciera 
na nas, abyśmy w edług iego zdań życie  
prowadzili. K toby w ięc , będąc w bli­
skości, gd zie ten Sakrament udzielanym  
bywa, albo z niedbalstwa, albo z pogardy, 
nie przyiął go , g rzeszy łb y ; a i ten po­
pełniłby świętokradztwo, ktoby s ię  w ażył 
dwa razy ten Sakrament przyim ować: bo 
ten Sakrament sprawnie ną duszy znak  
n igd y niezmazany, i dla tego powtarza­
nym być nie m oże. Lubo dawniey ten 
Sakrament i dzieciom zaraz po chrzcie 
świętym  był dawany, lep iey iednak nie 
przyimować go  prędzey, aż w doskona­
łym  wieku, dla w ięk szego  pożytku, gd y  
człow iek  do rozumu przyidzie.

K to się chce bierzm ować, powinien' 
umieć najprzód taiemnice wiary św iętey; 
pow inięn znać ią , gd yż bierzmowany, 
kiedyr tego potrzeba, powinien wyznawać 
publicznie wiarę św iętą; a iakźe potra­
fiłby wyznawać w iarę, gdyby nie znał 
najprzedn iejszych  iey taiemnic? Oprócz 
tego bierzmujący s ię  ma powtórzyć w y ­
znanie w iary, które na chrzcie świętym  
chrześni uczyniii iego  imieniem. P ow i­
nien wprzódy oczyścić  sum ienie sw oie  
przez Sakrament pokuty, to iest spowiedź, 
a to dla te g o , bo ten Sakrament daie 
Ducha św iętego  i wlewa ła sk ę b oską, 
która w żaden sposób z  grzechem  ciężkim , 
śmiertelnym, razem w duszy człow ieka  
m ieścić s i |  nie m oże. leże lib y  zaś kto 
nie m ógł żadną miarą przed bierzmowa­

niem dostać sp o w ied z i, a poczuw ałby  
się  do grzech ów , i niemiał nadziei być 
potem kiedy bierzmowanym, niechay wzbu­
dzi żal serdeczny, doskonały, za sw oie  
grzech y , i uczyni mocne postanowienie 
w pierwszym  zaraz czasie po bierzmo­
waniu udać s ię  do sp ow ied zi, i w tedy  
niech przyim ie Sakrament bierzmowania. 
55 bierzmowania idzie też takie powino­
wactwo, iak ze  chrztu św iętego , i iest 
przeszkodą do małżeństwa, tak, że ten, 
który do bierzmowania trzyma, nie może 
w  m ałżeństwo poiąć ani tey osoby, którą 
trzymał, ani iey  rodziców , d la tego  lepiey  
iest, k iedy m ęzczyzna m ęzczyznę, a nie­
w iasta  n iew iastę trzyma. P o  bierzmo­
waniu zaś, najprzód potrzeba Panu B ogu  
dziękować za odebrane ła s k i,  często ie  
sobie na pamięć przyw odzić i w zyw ać  
Ducha św ięteg o , aby' w sercu naszem  
raczył nazawsże mieszkać, i nie trzeba 
odchodzić prędzey z kościoła, aż po ode-  

aniu b łogosław ieństw a od Biskupa.

■ BtoasmaltoścI.

Na ogorzeliznę o d  sfońca.
W ie le  iest sk ó ry , którey się bardzo 

łatwo czepia ogorzelizna, i bywa twarz 
czerw ona, albo żółta. W  takim przy­
padku można używać następującego spo­
sob u , dla odzyskania dawney cery: 

W z ią ść  półkwarty m leka, w ycisnąć  
w nie sok  z cytryny, niech to zakipi, 
potem przecedzić, do serwatki dodać 
nieco dobrego spirytusu winnego, i tern 
twarz umywać. L u b : co w ieczór roz­
gn ieść  ły żk ę  sto łow ą poziom ek, i tern 
nacierać twarz zrana przed umyciem sie .
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Miód czyścić i rafinować.'
Część miodu rozpuszcza się w dwóch 

częściach wody; pfzydaie się do tego 
kilka białek z iay, gotuie się nad dobrym 
ogniem, zdeymuie się piana i szumowiny 
cedzą się w czyste naczynie; potem 
zwolna paruie.

M asło aby niegorzkiiiało.
K to  chce masło długo utrzymać, aby 

dobrem było , niech naczynie, w  którem 
się ma złożyć, popłucze mocno kipiącym 
o c t e m ' ,  k tóry  ma czas riieiaki w niem 
pozostać. Masło zachowa smak należny, 
a co większa, staie się lepszem. ’

O przechowaniu iay.
Pewny chemik wynalazł sposób prze­

chowania iay , że będą lat kilka śvviezemi. 
K ładą  się iaia w butle, nalewaią wodą 
wapienną, i tak się szczelnie zatykają,- 
aby powietrze w środek nie dostało się.Ł .

O gółowe przypomnienia gospodar­
skie na miesiąc C z e r w i e c .

R ó l  n i c  tw o .  P rzed  pierwszą poło­
wą tego miesiąca ukończyć siew małego 
jęczmienia. W ie lu  gospodarzy uważa, 
iż naypewniey obradza siany między 
ósmym a piętnastym ; lubo często i wcze- 
śnieyszy dobry plon wydaie. Bronowra~ 
nie, gdy iuż wyrośnie na kilka cali, wiele 
się przyczynia dó wygubienia chwastu, 
mianowicie łopuchy. W  razie potrzeby, 
w  pierwszych dniach można ieszcze len 
zasiać. W cześn iey  siany, należy teraz 
opielać. leżeli się nie mogło dotąd siać 
prosa, można to uskutecznić w pierwszych 
dniach; rannieysze opielać.. S iać  tatarkę. 
Obradlać kartofle w cześne; bronować

późne. Trzymaiąę bydło na stayni, siać 
mieszankę z wyki, owsa, tatarki, na za­
stąpienie koniczyny po drugim iey po­
kosie. W  gospodarstwie ugorowem pod- 
orywać ugór i wywozić nawóz. W  g o ­
spodarstwie bezugorowem podorywać ko- 
niczyska, wyczyska, z których wyka była 
zebraną na paszę zieloną. Rosadę ka­
pusty i buraków, opielać i obsypywać. 
R olę  pod rzep ' zimowy doprawiać.

Ł ą k i .  Rozpoczyna sie zbiór siana, 
mianowicie na łąkach trzy-  lub dwuko- 
śnych.

G o s p o d a r s t w o  d o m o w e .  Co do 
paszenia inwentarza, zachować prawidła, 
na miesiąc M ay w'skazaue. leżeli su 
upały, a mieysce po temu, często bydło 
pławić; ieźeli nie ma mieysca, na podwó­
rzu wodą obmywać, a mianowicie czystą 
wodą poić.^ W  tym miesiącu często by­
wa czas dżdżysty ; dawać przeto bacze­

n i e ,  by owrce nie były pasane po nizi­
nach, lub mieyscach zaszlamowmnych 
wodą. Jagnięta późne karmić w domu;  
ku  końcowi miesiąca strzydż. Cielęta 
odsądzone, starannie karmić; późnych 
nie puszczać ieszcze na pastw isko, ale 
w domu karmić suchą p aszą ;  zresztą 
zwolna ie przyzwyczajać do paszy z ie-  
loney ; nagłe bowiem przeyście mocno 
im szkodzi. W o ły  robocze mogą być 
karmione paszą zieloną; nayłepiey w o -  
horze koniczyną, wyką i t . 'p . T rzoda 
chlewna, iak w poprzednim miesiącu, 
leżeli są  upały, rano ią wypędzać w pole, 
a wcześnie przed południem przypędzać 
do domu, a po południu późno w "pole, 
i na sam wieczór wracać. leżeli tylko 
można, pławić ią i czystą  wodą poić; 
ale iednakźe nie wtenczas, gdy się mo­
cno zagrzeie, np. biegnąc na południe 
do domu. leżeli się pasie w  mieyscach; 
nizkich, bagnistych, gdzie wiele się zn ay -
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duie różnych owadów, dać każdey sztuce motyle w kapustnikach swe iaia spodem
nieco aiitymonii (antimonium crudum). liści kapuścianych; chcąc więc z ińałem

S a d y .  K ończyć roboty, które się  staraniem zabezpieczyć kapustę od g ą -
pozostały z miesiąca Maia. W ypleniać sienie, łow ić motyle, przeglądać liście

' w róble, gniazda gąsienic po drzewach, kapusty, odbierać spodnie liście, na któ-
ku wieczorowi zwłaszcza i przed wscho- rych łatwo daiące się spostrzedz liczne
dem słońca, lub krótko przed nadcho- gniazda gąsienic obierać i palić. Rośliny
dzącym grzmotem. W  czasie suszy pod- św ieżo przesadzone podlewać. Chcąc
lewać raz w tydzień drzewka owocowe, mieć wielkie dynie, nie zaniedbywać czę-
świeżo przesadzone, a czasami gałązki sto ich podlewać.
ich skrapiać wodą wieczorem. Rrzewa P s z c z o ł y ^ ,  Lubo pszczoły maią iuż
przesadzone i okulizowane, przeglądać dosy'ć pokarmu, to przecież w dni dżdży-
co tydzień, oczyszczać ie z w ilków  i ste nieco dawać im go należy. W ielkie
zielska, popuścić przewiąseł u drzewek mieć baczenie na roienie. Pszczelnik
szczepionych i kopulowanych; gałązki zaś utrzymywać czysto, mianowicie obmiatać
wyrosłe po kopulizacyi, przymocować do paięczynę, gdyż się na niey pszczoły*
kołków obok ubitych, aby ich wiatry nie wieszaią i giną. Podczas upałów osła-
połamały. uiać g o , gdyż gorąco zbyteczne szko-

0 g r o d y  w a r z y w n e .  Ranney ka- dzi pszczołom ,
pusty, w przeszłym  miesiącu posadzoney, R o z m a i t e  d o m o w e  z a t r u d n i e n i a ,
i wyrosłych łodyg kartoflanych, nie za- W szelk ie  roboty z gliny, w zeszłym  mie-
uiedbywać okopać. W yjm iałe nasienne siącu rozpoczęte, teraz dokończyć; toż
krzaki przymocować do kołów , aby ich samo dachy i pomnieysze poprawki. P o -
wiatr nie wyłam ał. Przerzedzać mar- robić powrząsła. Składy na siano i za-
cliew, pietruszkę i inne korzeniowe i;o- sieki w stodołach wyczyszczać; słomę
ślinv. leszcze raz zasiewać bób. W  końcu zbutwiałą na gnóy obrócić, stodoły co-
tego miesiąca można zasiewać rzepę telr dziennie przewietrzać. W szystko , co i
tówkę i zimową. W  końcu tego m ie- służy do żniwa, powyporządzać.
siąca i w następnym, składaią zwyczaynie

J5S ® ja ie s ie j ta ie  d l a  4! « f . , 1“ 1 c b abu©w.

Gdy Prześwietny Ivonsystorz Arcybiskupi dozwolił, dla braku funduszów, 
znieść w Ś w i ę c i e c h o w i e ,  pod Lesznem , kościół Św iętego W awrzyńca i sprzęty 
w nim będące sprzedać, uwiadamiamy JJ . X X . Plebanów', iż w kościele wspomnia­
nym znayduią się dwa zupełnie dobre ołtarze drewniane; jeden z obrazem Świętego 
B e n o n a ,  drugi, Ś w i ę t e y ^ A p o l l o n i i .  Maiący zamiar kupić ie, zg łosić  się mogą 
każdego czasu do Rady kościelney w Swri ę c i e c h o w i e .

N r. S g i  ( ro k u  szóstego) P r z y j a c i e l a  l u d u  zaw iera następujące a rty k u ły  :
M o r s k i e  o k o ,  (dokończen ie , z o b razk iem ). S ł ó w  k i l k a  o ż y c i u  d o r n o w e m  Z y g m u n t *  
A u g u s t a ,  i  o z g o n i e  t e g o  m o n a r c h y  (z obrazk iem ). T a r g o w a  p r z y g o d a  B a r t o s t a ,  
(dokończenie), C l i i l m u o  rr s i e d m u a s t y m  w i e k u  ( i  o b razk iem ). M o t y l -  ę ł t r u m y k .  , 
(Im p ro w izac ja .)


